
D Z I E Ń  N I R
D ep ar tam en to w y  P io  cki.

.. N.° .2.. .

D n i a  l j g o  P a ź d z i e r n i k a  1 8 1 0 .

O ftrzega fię pub liczn o ść , iż  w  zaw arte in  w  N um . 1. d z ien n ik a  n i-  
n ieyśzego  obw ieszczen iu  w zględem  k o n sk ry p cy i, a zw łaszcza w  § 1. it. 
b. zaszła om yłka. Jeft w y d ru k o w a n o : iż  d ruga  klaffa składa fię z p o ­
p isow ych  do k tó ry c h  należą 'w szy scy  ci, co m aią  la t 21. To le lt m y ln ie , 
bo należą do te y  k lafly  w szyscy  ci, co m aią  la t  20 1 d z ień  leaen .

U w iadam ia fię P rześw ie tna  P u b liczn o ść , iż  cena za um ieszczanie  yc 
D z ien n ik u  D ep artam en tow ym  P ło ck im  p ry w a tn y ch  D oiuefien  3 obw ie­
szczeń od w iersza  d rukow anego  po g roszy  po lsk ich  9 u  \  nosi, 

> -która na leży tość  zaW zeczone O bw ieszczenia w  D ru k a rn i odbierana będzie. 
T akże raczy  P rześw ie tn a  P ub liczność  D z ien n ik i, k tó re  reg u la rn ie  co ty ­
dz ień  w  Sobotę po p o łu d n iu  o godzin ie  5 z p o d  p rally  w ychodzić  oę-
d ą , odbierać. m

w  P ło c k u , dn ia  i2 g o  P aźdz ie rn ika  1810.

Exped}rcya Dziennik.ci D epartam entow ego..
J .  Lenbecld et  C o m p .

P R E F E K T  D e p a r t a m e n t u  P ł o c k i e g o
<lo ,..................

W i e l m o ż n y c h  P o d p r e f e k t ó w .
S tosow nie do rek w iży cy i JW . P re fek ta  D epartam en tu  B ydgoskiego 

pod  dn iem  4. r. b. do fiebie u c z y n io n e y , p rzesy łaiąc  W W . P an u  Opis 
W incen tego  D ębow sk iego , k tó ry  na  d n iu  2gim  m. b. dopełm w szy  za- 
boyftw a na sw ym  P an ie  JW . G enerale J o z e f i e  C z a p s k i m ,  z w si 

' B ukow ca, w  pruHach p o ło żo n e y , z b ie g ł, zalecam  W W . P anu , abyś go



r  s ^ u (J ^ ę Cie iaknaym ocniey śledziu nakazał, uiętego aresztow ać 
i do M iafta Bydgoszczy, pod scisłą ftrażą, odesłać zadysponował, 

w  1 rocku, dnia „9go Października 1810.
R. RembielińsM'

Plichta, Sek. J'en.
Pi Y S O P  i  s.

- W incenty  Dybowski, rodem  z L itw y , m iał la t przeszło / o ,  surdut 
m iał na sobie sukienny ciemnopiaskowy, z axam itnym  kołnierzem  tegoż 

oloru, nofił także szpancerek popielaty  nankinow y ; w zroftu szrednie- 
go, c łraderław y, tw arzy  -.żółto czarniaw ey, oczu i w łosów  czarnych, na 
oczy spadaiąeycłi, ponuro  patrzący , nosa. szredn iego , cokolwiek rozpła­
s z c z o n e j ;  przecłtym służył u W ojew odziny M alborskjey Czapskiey, 
potem  u  W . Połko w nika Gwardyi Ceśarskiey K rasińskiego: nazw isko 
sw oie odm ien ił, za przyięciem  służby u JW . Generała Jozefa Czapskie­
go 1 Piotrem  Dem bickim  nazyw ał l i c ;  potem  iednak na persw azyą, 
IZ ta odmiana w  Intnrefie sukcelTynym szkodzie m u może, przyznał iy„ 
iz W incenty  Dybowski ieft iego w łaściw e przezw isko.

L i f t  g o  11 c z y .
P R E F E K T  D e p a r t a m e n t u  P ł o c k i e g o .

_ Zalecam w szyftkim  w ładzom  mego D epartam entu , aby zbiegieo-o 
Z Rollyi ftarozakonnego H erszum a M endlow icza, k tó ry  ieft w zroitu  
szredniego ma lat 35, w łosy na głow ie i brodzie ciem ne, oczy fiwes 
tw arz gładką cłmderlawą, laknaym ocniey śledziły , spoftrzeźone^o przw  
trzym ali, 1 do naybliższego w ięzienia pod ścisłą Urażą odesialw  

W P łocku , dnia ggo Października 1810.
W  niebytności Prefekta Radzeń Prefektury  

Modzelewski.
Plichta, S. jen.

L i i i  g o ń c z y .
Sąd Podsędkowski K rym inalny trzecli Pow iatow  w  Departam encie

P łockim
Wzywa ninieyszym wszelkie Władze Policyine, Cywilne, i Dominialne, oraz ćaK
ś rS a T te S a ^ a l0^ ’- In^ulpatki niżey umieszczone za zoczeniem tychże, pod* scisią urazą Sądowi naszemu deltawiii,



S i g n ą 1 e m  e a t .
*• Jozefa Dzb,inska, o Zaboyftwo obw in iona , rodem  z W si Popow a, Pafafit t-JasjgU 

sk iey , liczp.ca sobie lat 5 6 ,. w zroku  słusznego , na głow ie w łosy ciem ne i ęi;u- 
ftkę sycową p ftrą , oczu ciem no niebieskich, nosa d ług iego , tw arzy uodhig£*rak 
tey , kaftan ik  na niey niebieski z sukna ordynary inego , spódnica takoż podcho­
dzona, fartuch bury  ftary , i trzew iki ordynaryine.

S I g n a 1 ę m  e n t.
2. Franciszka Załokiew iczow na, wrzoftu m ałeg o , tw arzy okrąg łey , nosa m ałego 

w klęstiego, oczu niebieskich, w łosow  rudaw ych, w  koszuli ' 'lnianey ftarey, gor­
set na n iey  z kam ło tu  granatowego sznurow any z ko lcam i, ftary, fartuch nie- 
bieskobręgow aty, spódnica sycowa kolorow a z fałszem  p łóciennym  na przodku, 
chultęk dwie baw ełn ianych , iedna 11a białym  tle z kropkam i czetw onem i na­
głow ie, druga na piersiach na żó łtym  tle z czerw onem i kropkam i, na szyi dwa 
sznu rk i szeklanne, ieden  większych paciorków  okrągłych, d rugi podobnych b a t  
sztynow i, licząca sobie lat około 20.

P ło ck , dnia 2. Października 1810.
J. C i e ś l i ń s k i .

G-umulicki.

O b w ie s z c z e n ie .
P B - E F E K T  D e p a r t a m e n t u  P ł o c k i e g o .£>

Przekonany iak w iele do ułatw ienia poboru podatków  na ty  in za­
leży, aby K ontrybuenci w cześnie o niezaw odnych Term inach, w  k tórych  
uftanow ione podatki do KalT pow iatow ych przez nich w noszone bydż 
m aią, uw iadom ieni z o hali, w  skutku odebranych w  tey  m ierzę od Jaśnie 
W ielm ożnego M iniftra Skarbu dyspozycyi, naftę pnie Obywatelom D epar­
tam entu Płockiego o w ydanych Podprefektom  przepisach co do podat­
ków  za rok  bieżący etatow y w płynąć do Skarbu pow innych , czynię 
w iadom o:

1) Poniew aż podatki podw yźsżoney ofiary i dawnego podym uego 
flosownie do Prawa Seymowego w  term inach ciwocli, to ieft w  Miefią­
cu Czerwcu i G rudniu płacić hę maiące, za pierw szą ratę dotąd ścią- 
gniętem i nie zoftały, takow e za tym  co do pierw szey daty niezawodnie 
w  M iefiącu Październiku r. b. opłacone bydz maią.

2 ) Podatek podym nego na Seymie liftanow iony, nie ma prawem 
tym że w yznaczonego te rm in u , rozum ie fię ieclnak przez hę sam o, że 
łącznie z daw nym  podym nem , to ieft w  dw óch ratach w  M iefiącu Czer­
w cu i G rudniu opłaconym  bydz pow inien. Źe zaś nie w s z y s c y  Podpre- 
fekci wygotowrali dotąd obrachunki tegoż podatku , ufia nowi on ym ieft,



iż  poda tek  ten  co do p o ło w y  czy li p ie rw szey  ra ty  w  M iefiącu L ifto- 
padzie  r. b. op łaconym  bydź ma.

5) Ń aftępuie p oda tek  ofiary  d a w n e y , .k tó ry  p o d łu g  praw a Seym o- 
w ego  w  M iefiącu W rz e śn iu  i M arcu  m a w yznaczone term ina . P odatek  
ten  m a bydŹ n iezaw odnie  co do p ie rw szey  ra ty  w  M iefiącu  lo f t  opadzie 
l-. b. razem  z now ym  podym nem  opłaconym .

4) Fodatfek osobifty ; tenże  podatek  w in ie n  by d ż  ftosow nie do Pra- 
•iwa Seymo-wego w  M iefiącu  L iftopadzie  w  zupełności do Kall w niefio-
nyrn, z w zg lęd u  iednak  źe w  tym że  M iefiącu  dw a podatk i p od ług  n i- 

' n ieyszego u rząd zen ia  ściągnione bydź m u szą , ftanow i fię aby rzeczo n y  
„Podatek n iezaw odn ie  w  M iefiącu  G rudn iu  r. b. op łaconym  zokał.

5) P odatek  p a te n to w y ; gdy  d o tąd  z p rzy czy n y  ściągania zaległości 
teg o  ro d za iu  z ro k u  zesz łeg o , podatek  ten w  M iefiącu C zeiw cu czyli 
w  term in ie  -prawem  Seym ow ym  p rzep isanym  śc iągn iętym  bydż nie m ó g ł: 
K o u try b u en c i na leży tość  za ro k  b ieżący  od  n ich  p rzypadaiącą  n ie  za­
w odn ie  w  M iefiącu G rudn iu  r. b. do K all pow ia to w y ch  w nieść m aią.

6 ) 'C o  fię ty c z y 'p o d a tk u  k o szern eg o , pon iew aż R esk ry p tem  w  te y  
m ie rze  z dnia ggo  S ierpn ia  r. b. te rm in a  m iefięczne do op ła ty  tegoż  
p o d a tk u  w yznaczone zo lta ły , i k o u try b u en c i p rzez  P o d p re łek to w  iuż 
p o trz e b n e  odebrali in form acye, reg u la rn a  opłata takowrego p oda tku  iedy- 
n ie  K on trybuen tom  n in ieyszym  poleca fię.

T o w szyfiko co w  punk tach  1, 2 i 3 w yrażonym  tu  i do zachow a­
n ia  po leconym  zoltało , ty cze  fię iedyn ie  p ie rw szy ch  ra t w y m ien io n y ch  
tam że podatkow r : poniew raż iednak  p rzez  od łożen ie  p oda tku  osobiftego 
na M iefiąc G rudzień , p oda tku  k tó ry  K o n try b u en to w  Ofiary podw yższo- 
ney  i podym ego do tyka, a k tó re  to podatk i także w  M iefiącu G rudniu  
pod ług  ninieys.zego U rzydzenia  ściągnione bydż  m a ią , sp raw iłoby  fię 
n iezaw odn ie  trudność dla K o n try b u en to w  w  w yp łacen iu  w szyftk ich  w  
ied n y m  te rm in ie , końcem  p rze to  zapobieżenia ternu i zachow ania do-1 
k ładności w  u rzą d z e n iu  n in iey szy m  co do d ru g ich  ra t  w  punktach  1, 
a i 3 w yrażo n y ch , ftanow i fię:

a) druga rata podw yższoney  O fiary iako  i daw nego podynm ego za- 
m iaft co pod ług  p raw a Seymowrego w  m iefiącu G rudniu  śc.ią- 
g n ioną  bydź  p o w in n a , m a bydź  ftosow nie do tegoż U rządzen ia  
z pow y żey  p rzy łączo n ey  p rzy c z y n y  w  M iefiącu S tyczn iu  ro k u  
1811 niezaww dnie opłacona.

b )  T oż samo poltanaw ia fię w zg lędem  d ru g iey  ra ty  p oda tku  now e­
go podynm ego.



e ) Drn«a rata nodatkrr daAvney Ofiar-/ podług prawa Seymowego w  
M ie f ią c u  Mar.ni pr^ypńfmiąca, ma bydż w  tymże miehącu n ie
z a w o d n ie  o p ła c o n a . ,

N a  ty m  kończą fu; p r z e p is y  w z g lę d e m  te r m in ó w  d o  o p ła ty  p o d a t­
k ó w  za  r o k  b ie ż ą c v  E ta to w y  w y z n a c z o n y c h ;  n ie  p o z o f ta ie  im  w ię c  la k  
t y 'k o  o d w o ła w s z y  irc d o  D e k r e tu  N a y ia ś n ie y s z e g o  F a n a  I ta n o w ią c ę g o  
r w o r  w z n le d e m  n ie  U is z c z a ią c y c h  fię K o n t r y b u e n tó w  w  te r m in a c h  do 
a t  v p ia ty  'p o d a łk o w  u ita h o w  i o n y c h , w e z w a ć  w s z e lk ic h  O b y tr a le i i  i  M ie ­
s z k a ń  co  av D e p a r ta m e n tu  t u t e y s z e g o ,  a b y  z w a ż a i ą c  i le  R z ą d  l ta ra  lię  
p r z y n o f ić  im  u lg i  w  o p ła ta c h  m u  n a le ż n y c h  , ty l e  O b y w a te le  p r z e k o n a ­
w s z y  lie  o n ie o d z o w n e y  p o t r z e b ie  z a f ile n ia  S k a rb u  w  w y z n a c z o n y c h  
te r m in a c h  u iś c ić  fię  z e c h c ą . O św ia d c z a m  w re s z c ie  w s z e lk im  O b y w a te lo m  
i  M ie s z k a ń c o m  , iż  ia k  n a  m n ie  o d p o w ie d z ia ln o ś ć  p r z e d  R z ą d e m  z a  
ścisłe" u s k u te c z n ie n ie  te g o ż  u r z ą d z e n ia  ieft w ło ż o n ą ,  t a k  jp r z e c iw  n ie  
.u is z e z a ią c y m  fię p r z y m u s z o n y m  b ęd ę  u ż y ć  ty c h  .s rz o d k o w , ia k ie  n u  e- 
k r e t  N a y k iś n ie y s z e g o  F a n a  w z g lę d e m  E x e k u c y i  p o d a tk ó w  w  ty m  p r z y ­
p a d k u  p rz e p is u !  e.

w  P ło c k u ,  d n ia  2S go  W r z e ś n ia  1810 .
R .  R e m b i e l i n s k l

P ł a c h t a ,  Sekretarz Jeneralny.

A l e x a n d e r  P o t o c k i ,
M inifter Policyi, Kawaler O rderów  Orła białego i Świętego S tanisław a, U rzędnik 

' Legii Honorowey.
F r z e k o n y w a ią c  fie  z p r z e s y ła n y c h  fo b ie  R a p p o r to w  p o l ic y in y c h ,  ż e  

fz e rz ą c a  lie  c o ra z  b a rd z ie y  z a ra z a  n a  b y d ło , f in u tn e m i z a g ra ż a  w y p a d k i ,  
n ie m n ie y  ż e  z a g ę fz c z o n a  p o  k r a i n  k r a d z ie ż  te g o ż  B y d ła  1 K o m  z n a c z n e  
M ie s z k a ń c o m  p r z y n o f i  f t r a t y ,  w  c e lu  z a p o b ie ż e n ia  i le  m o ż n o ś c i  ty m  
p o d w -o y n y m  fz k o d o m , n a f tę p u ią c e  p o l ic y in e  ty m c z a fo w re  z  p o r r o d u  n a ­
g ło ś c i, d o  d a ls z y c h  J e g o  K ro le w s k ie y  M o ś c i  r o z k a z o w  f ta n o w i w  te y

m ie r z e  p rz e p isy r : . . .  1 • • i i • -
1) N ik o m u  o d  c z a fu  o g ło fz e n ia  n in ie y f z e g o  U rz ą d z e n ia  m e  b ę d z ie

w o ln o  p rzy p rO A ia d z ać  n a  J a r m a r k  łu b  T a r g ,  k o n i  i b y d ła ,  b e z  P r z y -
ZAroitego zaŚA wiadczenia o d  ZAArie r z c h n o ś c i  in iey sco w ey , iż  te ż  u rn ie  1
jby d ło  fą  ie g o  w ła s n o ś c ią  lu b  c u d z ą ,  ie m u  d o  p r z e d a n ia  p o w ie rz o n ą ,
n ie m n ie y  iż p r z y p ę d z o n e  byu lło  ielt. z  o k o l i c y ,  w  k to r e y  z a ra z a  n a y -
m n ie y fz a  n a  b y d ło  n ie  o k a z a ła  fię.



а )  Zaświadczenia tafcoye w ydaw ane będą bezpłatnie od Zwieiżichne- 
soi wucyscuv.ycb.. •: , .

o) W  zaświadczeniach- •powyżfzyni punktem  zaftrżeźonyeh, Wyfzcze- 
golnie da bydz p o y łn n a  ilo ść  koni lub bydła, maść i M a.

4) ‘J1 -’y p 1 <-J'" -dzaiący na Jarmak koiiie lub b yd ło , okazać nayprzocl 
pow inien v rzędowi- ppli.ejdnemu mieyfcowemii zaświadczenie od swey 
Zw ierzenności uzyskane, k tó re  tenże U rząd-z  w yszczegolnioneini w  niiii 
końm i lub bydłem  i i cli maścią, skonfrontow aw szy tąkoweż zaświadcze­
nie, bezpłatn ie zaw izuie, i wtenczas dopiero w olna fprże/laż dozw olona 
bydz powinna. ‘

5)".waźdy k tó ryby  formalności pow yższym  punktem  obiętey uchy­
b ił. i zaświadczenia chociażby go m iał rzeczyw iście, U rzędow i policy j­
nem u nie- złożyły do ultąpienia natychniialt z Jarm arku lub Targu bez 
dozw olenia przcdaźy bydła lub koni przym uszonym  bydz pow inien.

б) I 1 rzęduik  poli.cyiny bydło beż zaświadczenia na Targ p rzypro ­
w adzone, nie czekdiąc tłum aczenia lie z własności lub zdrow ia, w  m iey- 
fcu oddzie lnym , k tórędy  żadne bydło nie przechodzi poltaw ić każe, 
lctore tam  aż do wytłum aczenia hę zoftawać pow inno.

7) b 'rzędy polićyine w  czafie Jarm arków  lub  T argów , w szelkie ' 
nueyjca na fprzedaź koni i bydła przo-znaczone, iak nayściśley rew ido­
w ać pow inny i zadofyć czynić przepisom  w  ninieyszym  Urządzeniu za­
w artym  : gdyby zaś przez ich niedozor lub opieszałość konie lub bydło 
skradzione albo zarażone fprzedaw anym  zoftało, do iak nayfurowTzey 
odpow iedzialności, pociągniętem i bydz pow inni.

U rządzenie ninieysze W  W . Prefektom  po D epartam entach przesła­
ne, przez tychże U rzędnikom  policyinym  do iak nayściśleyfzęy exeku- 
cyi pow ierzone, aby do powszccliney wiadom ości doszło, przy odgłolie 
7 rąby po Miafiach publikowane i z Ambon ogłoszone bydż pow inno.

D ań w  W arszaw ie, dnia- 5go Października 1810.
Alexander Potocfó.

(L- 5.) Zbierzchowski, Sekretarz.

M i n i l t e r  S k a r b u .
Zapobiegając trudnościoirf, iakieby m ogły bydz pow zięte z przyito- 

sowania progreffyi kar przepisanych przez D ekret Królewski de data 19. 
Czerwca 1. b. na opożniaiąćych lie z opłaceniem podatki)w , szczególnie 
takich, k tó re  przez Burm iftrzow  lub W oytow  odbierane od poiedynezych



K ontry  tin. en tow  w  ogolnfc y  summie przypadelącey 2 całego M iafta lub 
W si;d o  Kaffy pow inny bydź oddaw ane; zważywszy ora*-, iź inogą w y­
darza.1 fie przypadki tak ie , że dla opóźnienia lię, lub upo ru  iednego, 
lu b ,k ilk u  kon trybueu tow  z gm iny w ieyskiey hub m ieysk iey , Burm iftrz 
albo W oyt nie będą w itanie w nieść do Kaffy w  term inie podatku w  
ilości, calkdw itey z W si lub Miafta przypadającego, a p rze to -za  w inę 
k ilk u  koń trybuentow  ściągać będą ciężar opłaly  kar na w szyltkich. 
Chcąc ochronić niew innych od k a ry , naftępuiące w ydaie przepisy:

1) Burm iftrze M i alt i W oyci, k tó rzy  wedle zw yczaiu dotąd zacho­
w yw anego, odbieraią od szczególnych K on trybuen to w  podatki skarbo­
w i publicznem u należące lię z M iaft lub W iiow , obowiązani odbierane 
przez n ich  podatki wnofić do Kaffy pow iatow ey, przed upłynieniem  ter­
m inu, iaki do w noszenia podatkow  ieft przepisany przez D ekret K ró­
lewski de data 19. Czerwca r. b.

2) Jeżeli Burm iftrz lub W oy t w  tymże przeciągu czafu n ie będzie 
m ógł od wszyftkich K ontrybuentow  zebrać -podatku od nich należnego, 
w  takim, zdarzeniu  pow inien ilość podatku, iaką zebrał złożyć do kaffy 
pow iatow ey przed upłynieniem  term inu , iaki do w noszenia podatków  
ieft przepisany przez D ekret w yż w yrażony, i podać ma kaflyerow i oraz. 
liitę Jm ienną resztantow , z w yszczególnieniem  zalegającego na nich po­
datku, koncern obrachowania kary  od nich  przypadaiącey.

5} Aże zdarzyć Jię m ogły przypadki, źe kailyer trzym ając lie ściśle 
przepisów  D ekretu  Królew skiego de data 19. Czerwca obrachow ał kary 
za opóźnienie lię z opłatą podatku od całkowi tey Summy podatku z 
Miafta lub Wsi- przypadającego, liiemogąc zwłaszcza kaffyer wiedzieć, 
w iele podatku w  term inie  z prawa przepisanym  kon trybu en ci zapłacili 
do rąk  Burmiftrza lub W oyta ; chcąc przeto  M iniftcr Skarbu m ieć za­
chowaną w  tey  m ierze spraw iedliwość, lianow i naten ieden raz, iż kary  
źa opóźnienie lię z opłatą podatkow , k tó re Skarbowi należą fię z te rm i­
nów  up łyn ionych , ohrachowane bydź m aią, nie od całkow itey summy 
podatku, z Miafta lub W si przypadającego, iaki do kaffy pow iatow ey 
iv  term inie z prawa oznaczonym  m iał bydź wmioliony, ale ty lko  od tey 
ilości, k tó ra  B um iiltrzom  łub W oytom  niebyła zapłaconą przed upły- 
m eniem  term inu  z prawa poftanowiowego. W edle nm ieyszych p rzepi­
sów w yda W ielm ożny P refekt do Fodprefeklow  ftosowme rozporządzenia.

W W arszaw ie, dnia i5go W rześnia 1810,
(podpisano} Węgliiiski. J. Czyżewski, Sęk. jen.

X)o W ielm ożnego Prefekta D epartam entu Płockiego. a - a
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D O N I E Ś  I E N I F.: ■ '
Jeżeli gorliw e Polaków  -Ala Oyczyzny poświęcenia Cię, k tó rych  od 

czasu uow ey naszey exyltencyi tyle hiż mamy przy kładów, w  krain  z m i­
łym  uczuciem były p rzy ię te , a za granicą jw zadziw ienie w praw iały, 
n ie będzie od rzeczy podać do powszechney w iadom ości naftępuiący 
czyn dow odzący, iż polak niosąc w ofiarę dla O yczyzny życie i niaią- 
tck  niezapomi na i o  obowiązkach R elig ii ley w ęgełney społeczeńftwa i 
szczęścia ludzkiego zasadzie.

W ielm ożny P i o t r  R u d o w s k i ,  Podsędek Pow iatu M ław skiego, 
W si Bonkqwo Kmiecie Dziedzic, pow odow any pmw dziw ym  duchem  czy- 
ftey R eligii, n ic ty lko własnymi kosztem  kpścio ł, Dom dla Proboszcza i 
D om  fzkolny w  W fi Bonkow ie fundam entalnie w ym urow ał, lecz oraz 
p izez  zapis urzędow nie pod dniem  17. Sierpnia r. b. przed Pisarzem  
A ktow ym  w  M ławie udziałany , kościoł ten  należycie .-wyposażył i Jak 
dla P oboszcza iako i dla Organifty p rzyzw oity  przeznaczył i zapew nił 
fundusz ; tak dobroczynną fundacyą tym  ieszcze u św ie tn ił, że tem u 
K ościołow i nadał ty tu ł: „ Wieczna wdzięczności Polaków dla N a p o l e o n a  
W ielkiezo pam iątka . “ Jeżeli taki czyn w  każdym  czalie chlubnym  był*, 
by  dla tego S z a n o w n e g o  M ę ż a  zaszczytem, tymi w iększą w  tak  kry- 
tycznych czasach gdzie w ycięczoney fi an Obywatelów i powszechny nie- 
doftatek pieniędzy tak znacznie czuć lię daie, dla niego ieft zaletą, i ży­
czyć należy aby przykład  ten do publiczney podany wiadomości zachę­
cił i sk łonił innych w  tym  Departam encie D ziedziców  i K ollatorów  do 
przyłożenia lię, rów nież do wsparcia swych kościołow  reftauracyi lub 
reparacyi po trżebu iących , iakoliteż do w ybudowania szkółek , k tó re dla 
oświecenia wolnego iu d u ied y n ie  przyłożyć lię mogą. w  Płocku, dnia 5. 
Pażdz. 1810. (podpisano) Prefekt D epartam entu P łockiego

IŁ Rem bieliński. Plichjta, Sek. jen.
“ ■ N a"now em  Mieście w D om u pod N rni. 313. przy exercerunkow ym  Placu 
w  K antorze No. 8- Loteryi Klailyczney W arszawskiey (w k tó rym  w tern teraz Czwar- 
tem  C iągnieniu  wygrano in  Sum m a Złot. 724) doftać m ożno do dnia i;5go b. 111. 
Losow nowych na ą tą  KI a Hę całych, w połow ach, lub  w ćwiartkach, i do nich P la­
ny  gratis. Naywiększa wygrana w Klailie 5tey wynosi Złotych 100,000 w grubey M onecie.

R ów nież doftać m ożno Losow do iw szey KlafTy ą iśzey  Loteryi Klaffycziiey 
D rezdenskiey , w ktorey dwie naywiększe Wygrane po 1000 T alarów , w 7m ey zaś 
K lailie naywiększa wygrana ieft 30,000 Talarów.

Zamawiaiąc sobie frankow ane zgłaszania się z Prow incyi, zapew niam  każde­
m u  spieszne przesyłanie Łosow, i P ieniędzy wygranych

w  P łd e k u r dnia 12. Paźdz. 1810. K o b y l i ń s k i ,  Kolektor.
- n y r u r a  im ni 111' i J
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